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Przesilenie gabinetowe.
Kraków, 11 wrześnią.

(st) Autorzy pierwszej ordynacyi mieli w wy­
borze systemu zupełny swobodę i nie byli krę­
powani żadnymi ustawami. Dziś sejm musi się 
fiesyó z pewnemi ogólnemi postanowieniami, 
któro wprowadza najwyższy w hierarchii pra­
wno -publicznej akt: marcowa konsiytucya.

W  artykułach l i —18 rozdziału p  t. „władza 
Ustawodawcza ’ zajmuje się nasza konstytucją 
wcale obszernie unormowaniem wyborów do 
tibu j»b ustawodawczych. Dowodem jej wyjęt- 
korwej sumienności w tym ktemnku jest fakt, 
de określa szczegółowo pewne katejorye obywa­
teli, pobawionych prawa wyborczego, o ozem 
zapomntał zredagowany na kolanie dekru or- 
dynaeyjny.

Z pomiędzy innych przepisów przeważnie 
politycznie chojęinych wyróżnia się doniosłe 
postanowienie o stosunkom-m głosowaniu (art. 
a i) , któro przez wejście do konstytucyi nabiera 
szczególnej powagi i trwałości. Usunięci pro 
pcToyonalnosfii wymagałoby dopiero śmwtiaego l 
i  skomplikowanego procederu rewizyt bonsty- 
*ucyh

A nie należy zapominać, U  s y m m  pwpor 
źyoualny mimo swego zwycięskiego pochodu 
w Europie środkowej, spotyka się jeszcze cięgle 
z  poważnymi zarzutami ze strony tak uczonych 
Jak i parlamentarzystów. Doświadczenia co do 
rezultatów stosunkowego głosowania w nąjróż- 
nosodniejs^ych edycyach, których nie poską­
piła naiu bogata praktyka lat ostatnich — nie 
zawsze odpowiadały optymistycznym oczeki­
waniom. System proporcyonaluy spowodował, 
će współczesny parlament staje się eonu wy­
raźniej tylko fotografię społeczeństwa, a nie 
jego obrazem. Obecność nieskończonej ilości 
koteryi, partyjek i klik odbija sżę ujemnie na 
trwałości i regularności pracy ustawodawczej ,

Zestawając dwupartyjny niedawno jeszcze 
parlament angMski czy amerykan ki z mgła­
wicowym ił nUstężały m w wyraźne formy par­
tyjnego ustroju parlamentem cjsrjkim czy na­
szym — przyznamy bez wahauiu palmę pierw­
szeństwa typowi anglosaskiemu Tak częste w 
ostatnim czasie narzekania ua brak wyraźnej 
większości, cięgle lawirowanie od jednej kom 
binucyi partyjnej ku innej są, jeśli uie konie- 
eznomi, to w każdym ra*tc bardzo częstemi 
następstwami proporcyonalności. W  dm ioj 
szych stosunkach parlamentarnych wyczerpuje 
.&i ęnaj wyższa racya stanu na popraw nem do­
r w a n iu  i śmiałych kombinacjach partyjnych

Mimo wszystkich przytoczoujyich wyżej hra- 
fcpw, które zresztą częściowo nie tkwię w samej 
■zasadzie, lecz w jej wykonaniu, przyszłość na­
leży niewątpliwie do systemu stosunkowego. 
.Wyndca to nietylko z dotychczasowych wyra­
źnych tendencji ewolucyjnych. "Wymienimy 
pewne, rzucające się w oczy zalety naszego sy­
stemu. Proporcjonalność umożliwia drobnym 
mniejszościom narodowym, wy?.nanłowym 
politycznym odpowiednią reprezentację, prze 
ęo podnosi autorytet parlamentu! i zwięis&t je 
mn  ^opulSDxośv w caiem społecneństwie pan

Itsli Mra ii Mli
Warszawa. PAT. Kanoelarya cywilna ?v- 

c,zelnika Państwa komunikuje: Dnia 9 bm. w 
gnrl/inaćh popołudniowych prezydent mini­
strów wystosował do Naczelnika Pańsiwa pi­
smo z prośbą o dymisyę całego gabinetu. Dnia 
10 bm. szef kancelaryi cywilnej z polecenia N a­
czelnika Pańsiwa zakomunikował Panu Mar­
szalkowi sejmu ustawodawczego treść powyż­
szego pisma prezydenta minifcrów i prosił go
0 przedłużenie Naczelnikowi Pańsiwa propozy- 
cyi co do utworzenia nowego rządu.

Harfom Btóiis p. GWlttpi na preaitn
i Dlsistia U i

M Warszawa. (Telefonem). Dziś przedpołu­
dniem zakomunikował Marszalek Sejmu pre- 
zydyum zespołu stronnictw centrowych, że 
możliwą jest likwidacya przesilenia gabineto­
wego przez ustanowienie posła dra Głąbi reskie­
go premierem i ministrem skarbu, pas Stydę 
wiceministrem spraw zagr; pózatem Związek 
lud. nąr. obsadziłby stanowisko wiceministra 
skarbu. Co do iunych tek nastąpiłoby porożu- 
mierne między stronnictwa mi. Żebrani przy­
jęli do wiadomości propozycję p. mafarałka
1 oświadczyli gotowość zreferowania iej swym 
klubom.

Pośrednictwo pas. Korfantego.
M. Warszawa. (Telefonem). Niezależnie od 

zabiegów marszałka Tj ąmpczyńskiego wystę­
puje pos. Korfanty w roli pośrednika między 
prawicą a stronnictwami centrowemi — jak 
dotąd, bez skutku.

:m mmli iHtli esełr. k phaMn.
M. Warszawa (Telefonem). Zespół stron­

ic  l w centrowych radził dziś nad sprawą wy­
dania odezwy do społeczeństwa o przyczynach 
przesilenia*.

Dfiabya wicenun. Dąkkiego.
M. Warszawa. (Telefonem). Dziś wniósł pro­

śbę o dymisyę podsekretarz stanu w minister^ 
stwie spraw zagranicznych dr Jan Dąbski.

„ K if l i  PM  SlaiiiiPi.
M. Warszawa. (Telefonem). W odpowiedzi 

na propozycyę pos Stąpi ńskiego v/ sprawie 
objęcia misyi utworzenie gabinetu przez wice­
ministra Dębskiego, klub „Wyzwolenia” na­
desłał do p. Stępińskiego Ust, w którym komu* 
nikuje, że propozycya jego m o^ahy być wzię­
ła przez kiub pod rozv/agę tylko w tym wy­
padku, gdyby misya utworzenia nowego gabi-i 
neiu została ofłeyalnśe powierzoaą p. D^bshiąe
ma.

Hif} ustni UfeR inM?
M. W arszHWH. (TeUdunem). W salach klu- 

bowych Sejmu nie odbywano dziś narad Nie­
które kluby zwołały posiedzenia swych człon­
ków nu jutro, niedzielę.

W kuloartich sejmu panuje przekonanie, że 
likwidacya przesilenia nie nssląpj pized zebra­
niem się posłów w komplecie, to jest twe wcze­
śniej, jak w drugiej połowie nadchod^iicogo ty* 
godńia.

Dalsze szczegóły nowego projektu 
Hymansa w kwesty! wlleAsklei.

Genewa. PAT. (Havas). Zasadnicze punkt a 
nowej propoąycyi Hymansa, dotyic^ice konfli­
ktu polsko-litewskiego są następujące: Wzaje­
mne uznanie przez Litwę i Polską niepodle- 
głości i suwerenności tych państw, utworzenie ! 
okręgu wileńskiego, jako okręgu autAinuai- 
cznegcw państwie litewekiem, przyczem kan- gi narodów*.

ton wileński miałby orgamzacyę podobną do 
kantoiiów szwajcacskmh, wreszcie podział Lw 
twy na dwie strefy, któreby posiadały wspóU 
ny organ zarządzającą sprawami zagraniczne^
mi. W razie nieprzyjęcia tej propo^'«^ż m a t  
wiieusku przekazana będzie zgrewadżfi&MI LI*

jWLWf.lMn7
stwowem. Proporcyonalność to dalej najskute­
czniejsza klapa bezpieczeństwa, ubezwładaia- 
jąca wszilkie przewrotowe dążności. Stosunko­
wy p«ilament wciąga w swój obręb nawet nie­
znaczne ugrupowania, któreby w przeciwnym 
wypadku prowadsly podzienmą, skrytą, a 
przez to groźniejszą dla państwa robotę kon­
spiracyjną. Jugosłowiański parllmerft odbiera­
jąc mandaty komunistycznym posłom, nie^u- 

zickcw.arył tę kardynalną za.,odę poU^yp 
cznej filozofii. Na woskowanej posadzce pada- 
oientajnycb kuloarów nawet mjbaftM ej kf*y- 

IjyjŁ rewolucyonista przybiera salonowe ^ e -  
i miny.
zyjęde »y&Umu prapc-rcyon&luego nią jti*t 

ostatecaiem rozwaęaaniem ria^zego sia­

dania. Je-tło dopiero połowa drogi łatwiejsza 
i mniej skomplikowana. ZfeWwia stosunlwwości 
w prsktycaiem zastosowaniu kryje w sobie 
tyle możliwości, że uczucia męża -tumu pntyj 
wyburzę metody psaypmnina żywo stan psy- 
chb’soj jaki Francuzi nazywają „endmrras de 
iicheeee ’, a jaki przedstawia nam znana baje­
czka: „Osiołkowi w żłobie "dano"...

Jeżeli zwrócimy uwagę na ogiomną wrażli­
wość i delikatność ordynacyjnego instrumentu, 
którego najdrobniejsze niedomagania pociągają 
za sobą najpoważniejlze ua&tępstwa, mushny 
zawahać się przed operacyjnymi zabiegami nu 
żywem ciełs społeczeństw a .

Metoda d‘Handta ma obuk witdu innych i tę
g a la ła  Vjp u ł t  StOSUIlkoWO b u d z i



jproste i jasne, co przy ruskim poziomie intel- 
iektnalnym większości naszych wyborco^ tru 
<teo dostatecznie ocenić. Toteż zamiast puszczać 
się na mętne nurty niebezpiecznych ekspery­
mentów, powinniśmy utrzymać system dotych­
czasowy — oczywista z wszystkremi zmianami, 
poprawkami i uzupełnieniami, których bez­
sprzecznie wymaga.

Poszukajmy więc w ordynacyi — mech nam 
będzie wolno użyć porównań ze świata medy­
cznego —- „miejsca schorzałego" i „prz>\czynv 
choręby", by potem rozglądnąć się za środka­
mi leczniczymi.

Najczęściej dyszymy w atakach przeciw sej­
mowi skargi na cechujący go brak inteligencyi 
W znaczeniu tak grupy społecznej, jak też i 
kwalifikacyŁ umysłowej. Zarzut to zupełnie 
słuszny. Dowodzi tego choćby znana, ogłoszo­
na niedawno statystyka porównawcza obu ciał 
ustawodawczych: naszego i francuskiego. Pra­
ktyka parlamentarna doby ostaniej przyponu 
na coraz bardziej i  sprawdza charaktery stykę, 
jaką dawała teorya reprezentacji interesów, 
coraz mniej aktualne staje się pojmowanie cia­
ła  ustawodawczego jako reprezentaeyi rozumu 
stanu. A przecież walka sprzecznych interesów 
klasowych czy narodowych dokonywa się w ( 
sposób odpowiedniejszy, umożliwiający zba­
wienną wypadkową kompromisu, ‘gdy na czele 
przeciwnych ugrupowań politycznych stoją je­

dnostki o szerszych horyzontach umysłowych 
Na charakter pracy ustawodawczej wpływają 
nie tyle proporcje sejmu wszerz sali: stosunek 
liczbowy prawicy i lewicy, ile proporcya 
wzdłuż: stosunek pierwszych ławek, zajętych 
przez „szćzyty" partyjne do szarej miernoty 
zapełniającej dalsze, tylne miejsca.

Niestety wynalezienie środków zaradczy;-' 
przy zachowaniu demokratycznego charakteru 
ordynacyi wydaje się prawnie bardzo trudne. 
Census inteligencyi łączy się obecnie zbyt czę­
ste rezusem zamożności. Oryginalny przepis 
jugosłowiańskiej konstytucyi, przewidujący 
wybór pewnej ilości absolwentów spkół śre­
dnich czy wyższych w każdym okręgu, jest u 
nas z wielu przyczyn niemożliwy do przyjęcia. 
Organizm społeczny będzie tu musiał samorzu­
tnie, bez sztucznych zabiegów operacyjnych, 
uratować przyszły sejm przed ponownym na­
jazdem piśmiennych czy politycznych analfa­
betów.

Gdy w tym wypądku ordynacya jest bezsilną 
i zdać się ma wyłącznie na zdrowy rozsądek 
społeczeństwa, to sytuacja się poprawia zna­
cznie na korzyść, jeżeli 1; remy pod rozwagę 
dwa inne podstawowe, nie pozostające ze sobą 
bez związku, braki ordynacyi: upośledzenie 
miast i nokrzywdzenie mniejszości narodo­
wych.

IflllBl
Z powosfu A&achwaieso tonu noty Czi«erina.

Jtoekwa. (E. E.) Komisarz ludowy dla spraw za 
granicznych Gziczerin wysłał do rządów Anglii, 
Francyi, Włoch i Belgii notę, w której potwier­
dza odbiór noty Noulensa, przewodniczącego mię­
dzynarodowej komisyi dla niesienia pomocy Ro- 
syi. Cziczeiin oświadcza w swej nocie, że jest mo 
cno zdziwiony faktem, że właśnie No lens zapa­
miętały wróg rosyjskich chłopów i robotników, 
został wybrany przewodniczącym komisy!.

Dalej konstatuje Cziczerin, ńe akcya Homera 
i Nansena już niosą pomoc głodującym, podczas 
'gdy międzynarodowa Jcomisya zaczyna, dopiero 
przprowadkać swojo badanie. Zdaniem Cziczeri- 
m  zachodzi obawa, te  komisya wywiadowcza, 
udająca się do Rosyi pod płaszczykiem miłości 
bliźniego rozwinie działalność szpiegowską na 
rzecz protegowanych przez Francyę wrogów Ro­
syi Gzaczerin wyraził swoje zdumienie, że po­
śród członków komisyi wywiadowczej znajduje 
aię także przedstawiciel Japonii, która przecież 
stoi w twartej wojnie ze sprzymerzonyml z so­
wietami Republika mj Dalekiego Wschodu.

Podczas gdy Ameryka, Estonia, Niemiecki 
Czerwony Krzyż, Norwegia a nawę* i Turcya 
niosą pomoc głodującym, [międzynarodowa ko- 
miaya zaczyna dopiero z wzruszającą nieznajo­
mością stosunków omawiać sprawę wdrożenia 
badań. Jakkolwiek rząd rosyjski jest gotów przy­
jąć każdą pomoc, skądkolwiek by ona przyszła 
1 iść na rękę każdemu, kto naprawdę chce po­
magać, to jednak musi stwierdzić, te w propo- 
zycyi Noulensa* niema zupełnie chęci niesienia 
pomocy i widzieć w niej me innego, lak tylko 
wyszydzenie ofiar głodu.

Henea. PAT Radio. Jak podają dzienniki, or­
dynarna i cyniczna odpowiedź sowietów na żą­
dania międzynarodowej komisyi ratunkowej dla 
Rosyi, dotyczące natychmiastowej wysyłki eks­
pertów na teren objęty głodem, sprowadzić może 
nieobliczalne następstwa dla całej akcyi ratunko­
wej. Odpowiedź sowietów wywołała powszechne 
oburzenie w Anglii. „Graphic" publikując notę 
Czkaerina ogłasza równocześnie Mat prywatny 
Litwinowa do jego brata. W liście tym Litwinow 
powróciwszy właśnie z terenu zajętego głodem 
pisze, że rozmiary klęski przeszły wszelkie ocze­
kiwania, V* Rosyi jest kompletny bruk żywnosbi; 
głośna katastrofa głodowa w r. 1891 była tylko 
słabą przygrywką do obecnej.. Litwinow konsta­
tuje najzupełniejszą ruinę organizacyi państwo­
wej, kolei, środków transportowych i przytacza 
mrożące krew szczegóły. Na tukiem tle trudno 
zrozumie? grę, jaką uprawia rząd sowiecki, pi­
sząc noty z całą pewnoścą siebie i bagatelizując 
rozmiary katastrofy jakby igrając z opinią Eu­
ropy.

Pomoc dla Rosyi.
Bytmn PAT Radio. Do Piotrogrodu przybyło
Eotnm* {nowszych * wwtićawŁ

Dc dnia ii-go przybyło do Rygi ogółem d statków 
z ywnoscią dla Rosyi Dma 7-go nastąpiła prze- 
iwa w przesyłaniu żywności do Rosyi skutkiem 
braku w Rydze środków transportu rządu sowie­
ckiego

Ryga Pa £ Radio. Do Rygli donoszą o rozpo­
częciu przesyłania : od ko w żywności dla gło­
dnych do gubernia nudwołżańskich

Ryga PAT. Radio. Przybyła tu delegacya z Ka­
nady K /inisya uda się do Moskwy celem niesie­
nia pomocy głodnym w Rosyi.

Ryga. PAT Radio. Do Samary przybyli przed­
stawiciele amerykańskich towarzystw pomocy 
dla bliskiego Wschodu, którzy przywieźli ze sobą 
500 tysięcy pudów żywności.

Ryga. PAT. Radio. W Samarze zgromadziło się 
20 tysięcy uchodźców, którzy czekają na wyda­
nie ich do Syberyi lasekentu.

Ryga. PAT. Radia Z okręgów objętych głodem 
w Rosyi postanowiono wydać 40 pociągów z 
dziećmi na Ukrainę. Rząd gruziński zapewnił 
przyjęcie części dzieci.

Ryga. PAT Radio. Do dnia 6-go września br. 
zebrano podatku żywnościowego zaledwie 11 mi­
lionów 433 tysiące 777 pudów, a więc ilość, której 
mogłaby dostarczyć jedna gubernia.

Rygo. PAT. Rad;o. Rada obronna sowieckiej 
republiki ogłosiła pobór 20 tysięcy ochotników z 
pośród byłych krasnoarmiejców i ułomnych wio 
głodnych gubernik

Konflikt rosyjsko-nunońskL
Praga. (E. E )  Konflikt rosyJtkc-rumuAsld 

wszedł w ostrą fazę. Rumunią ze swej strony 
przedsięwięła środki obrony. Rumuńskie koła 
urzędowe przywiązują wielką wagę do obrad 
warszawskich, które winny sprawę załatwić. 
Ze strony rosyjskiej dokonują się znaczne prze­
sunięcia wojsk ku południowej granicy. Ogól­
nie sądzą, te  rząd sowietów chce sobie tą  ta­
ktyką nadać pozory siły i wzmocnić swój au­
torytet, zachwiany niepowodzeniami wewnę- j 
trznymi. Mimo wszystko Rosya. zdaje sobie 
sprhwę z Łsktu, że n a  wypadek wszczęcia przez 
nią polityki agresywnej, Europa zgodnie z de 
cyzyą komitetu do walki z głodem, wstrzyma 
wszelką pomoc.

i®. Mmi m l  ni fisi} im zM v.
M. W arszawa. (Telefonem). W  dniu  dzisiej­

szym ztoźył poseł rosyjskiej republiki rad  K a- 
rachan w ministerstwie spraw zagrunkznych 
swoje listy uwierzytelniające. Ministerstwo 
po eśic  ją  Nactehu&owi Państwa, 
r  " 1 11 •  ....... .........

Inspektor granicy wschouuiej.
Warszawa PAT. Dnia wcźorajsiMgo rozpo­

czął urzędowanie w charakterzę inspektora gra­
nicy wschodniej podpułkownik Wincenty Potte 
górski, który został oddany do dys-pozycyi nstm 
nistra spraw zagranicznych. •

Otwarcie zjazdu wojewodów.
Warszawa. PAT. Dziś rozpoczął się tu Zjaad 

wojewodów Rzeczypospolitej, na który p rzy b i­
li wszyscy wojewodowie w liczbie 14. Minister 
Raczkiewicz otworzył zjazd, który odbywa 
pod jego przewodnictwem. Przedmiotem dzte 
siejszych obrad były następujące sprawy: dy* 
skusya nad rezultatami oszczędności w uraęe 
dacii wojewódzkich oraz nad redukcyą urzęs 
dników, dyskusyn nad ogólnym referatem ozu 
ganiżacyjnym oraz  nad projektem posłów E r is  
manna i Buzka, ustalającym granice woje­
wództw. Jutro wieczorem nastąpi zamknięciu 
zjazdu.

Prafi Targiem wsMi we In*
Wiedeń. FAT. „Wiener Allg. Ztg" zamie­

szcza artykuł radcy ministeiyalnego poselstwa 
polskiego w Wiedniu Neumanna, w którym 
tenże omawia zasadniczy cel targów wscho­
dnich we Lwowie i wskazuje na Lwów, jaka 
empotyum dla ruchu handlowego Europy m  
Wschodem.

fi mig M im  i M M .
M. Warszawa. (Telefonem). Dziś odbył pd* 

sel republiki czechosłowackiej p. Maksa, kon ­
ferencję z wiceministrem handlu i przemysłu 
drem S Lrassburgerem konferencyę w sprawię 
zawarcia polsko-czeskiej umowy handlowej,

Polsko-Mi i i i  Hm
Horsea. (E. E.) Traktat handlowy .między 

Włochami a Polską podpisano na 6 miesięcy.
Rzym. PAT. Radio. Prasa włoska poświęca 

dużo miejsca omówieniu traktatu handlowego 
włosko-polskiego. Towarzystwo żeglugi włc» 
sktej zakłada stałą polską Agencyę dla trano 
spórtów wprost z Tryesiu.

Rzym. PAT Havas. Konferencya w Portom 
rose, mająca za zadanie uregulowanie stosun* 
ków między państwami powstałymi na gru­
zach monarchii auatro-węgierskiej, odbędzh 
się w początkach października.

Paryż. PAT. (Wied. Biuro Kor ) „Liberte* 
dowiaduje się, że konferencya w Portorosse 
zbierze się z początkiem przyszłego tygodnia.

liii isiMi iii ID ddtt Liii a
Zmiany granic i ustroju paAstw do* 

pussesafno.
Genew*. PAT. Ag. Havaan Ucbwaloay w (tato 

wcsorajsŁym przez komisyę (fis. dokonania zmfft* 
oy w traktacie o Lidze tek 4 interpretacji arty­
kułu 10 traktatu usłała, że wspomniany artykuł 
nie zmierza do utrzymania na wieczne czasy 
współczesnej organizacyi terytaryalnej i pob tycz­
nej państw, jakkolwiek zawiera zobowiązanie da 
szanowania całości terytoryajtnej i nie podległości 
polityczne, państw w ich stanie obecnym, oraz zo­
bowiązanie do utrzymania talrlegn stano rzeczy 
przeciwka wszelkim atakom z zewnątrz. Niemniej 
przeto kiterpretacya ustala wyraźnie zasadę do­
puszczalności późniejszych zmian za pomocą śród 
ków zgodnych z prawem.

Nowe ograniczenie emigra- 
cyi do Stanów Zjedn.?

Naueri. PAT. Nowa ustawa emigracyjna Sta­
nów 3  jednoczonych ma być oparta na zupełnie 
nowych zasadach i zagraża tysiącom* emigran­
tów, którzy mogą być odesłani do Etirogy#
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Odpowiedź Weizmana na zarzuty opozycy i.
Mowa w ygłoszon a na 9-tem posiedzeniu Kongresu.

52 wielką niecierpliwością przysłuchiwałem 
tię wszystkim przemówieniom, jakie tutaj wy 
Roszono. Jest moim obowiązkiem wypowie 
dŁcć się jeszcze jasno o sytuacji politycznej 
Postaram się uczynić to całkiem objeklywuh 

Polityka nasza opierała się głównie na dwói i. 
nasadach. Pierwsza z nich znajdywała się poza 
Uaszym narodem, była nią 

wspólność interesów żydostwa z interesami 
lego mocarstwa, które dziś jest mocar­
stwem mandatowem Palestyny: Wielką

Brytanią.
"jeśli wyobrażacie sobie, że owa wspólność 

Interesów jest strategiczną, popełniacie zasa- 
Bmczy błąd To samo uczynicie przypuszczając 
te  lęjecyaloia oddaliśmy się temu, by spełniać 
fnnfccję agentów angielskie j polityki im peria­
listycznej w Palestynie i ita bliskim Wscho­
dnie. Gdybyście dziś zapytali imperyalistów _ 
gtełskich, cay nadaje się Palestyna do ich ce­
lów? usłyszelibyście stanowczo: Nie! Palestyna 
jest ze strategicznego punktu widzenia bezuży­
teczny, ci zaś którzy uroili sobie, że żydowska 
Palestyna absolutnie jest potrzebna dla nerwu 
życiowego Anglii, dla Kanału Suezkiego mylą 
Bię. Anglia z jej dalekowidzącem spojrzeniem 
zrozumiała lepiej, niż inne państwa, że kwesty a 
żydowska w postaci cienia chodzi po świecie, 
jako potężna siła twórcza i jako potężna siła 
destruktywno.

Anglia nas zrozumiała i w tern Jeży może na 
tfza skromna zasługa, że przyczyniliśmy się d 
tego, że nas zrpzumiala. Z tego też powodu n! 
kngielsey i imperyaliścj.e lecz intełckluaUśc 
łtale są podstawą naszej polityki. Gallom ju, 
na długo przed wojną uświadomił sobie dekla 
racyę, wojna ją tylko przyspieszyła.

Drugą zasadą naszej pracy była 
dążność narodu żydowskiego do Palestyny.
To były filary, na których wspiuai się gmach 

tteklaracyi Balfoura. San Remo i madant z 
wszystkiemi jego niedomaganiaiui ustekaurt^
Mogę to przed Kongiesem oświadczyn, mogę to 
też udowodnić, że nie było jeszcze Żyda. któ- 
bybjy godniej od nas przemawiał do mocarstw 
Zdawaliśmy sobie sprawę z tego, że

nie możemy opierać się na b&gnetnch.
{Jeszcze w ronu 1918, kiedy to wśród kanonady

musieliśmy pracować w Palestynie, zażądał
komisarz syoijski od rządu ' ' kiego zwró-
eiiia muru świątyni naic : mu,
Ulej założenia u aiw em ii :<>,
końcu przekazania wielko j > upra-

a iouych gruntów w ręce żydowskie.
Nie było zadaniem mojem stwarzać warun­

ków pracy ekonomicznej. Powołaliśmy do tego 
Simona. Przekazaliśmy mu wszystkie możli­
wości i powiedzieliśmy, by był gotów na 2-go 
czerwca na wypadek, gdyby nam mandat 
uchwalono, ów  dzień 2 czerwca nadszedł, mi­
nęły ijgodnie, miesiące, rok cały, a Simon nie 
był gotów. Mógłbym opowiedzieć długą hi sto- 
ryę, jak przebyliśmy

drogę wiodącą do San Rema.
Na konfemeyi londyńskiej staliwny wszyscy 

bezradni, co znalazło wyraz w rozdzwiyku wy­
wołanym żądaniem tJsysżkina i Palestyńczy­
ków, domagających się uchwaleniu 4 milionów
funtów. Odpowiedź zaś Amerykanów brzmia­
ła: „Proszę panów, nie wiemy nawet, czy bę­
dziemy wam mogli zatwierdzić szczupły bu­
dżet, który Wam po dziś dzień wysyłaliśmy." 
lakiem było nasze położenie. Z dumą oświad­
czyliśmy angielskim mężom stanu, iż naród 
żjdowski żywi jedną myśl, naród żydowsk< 
ma do dyspozyeyi fundusze, naród żydowski 
ma ludzi, lecz ten żjdowski naród w zupełno­
ści zawiódł nasze nadzieje.

Wówczas nastąpiło to, co się stać musiało, 
ie pojechałem do Ameryki na ekspedycyę kar 
i. Udałem się tam, by jako żydowski Kolumb

odkryć żydowską Amerykę.
Pomiędzy nami a Ameryką piętrzył się żda- 

ny mur, który ja musiałem mą nieszczęsną 
głową przełamać, bo nie znalazł się nikt inny, 
któryby to uczynić mógt lub chciał. O Bran- 
deisie mam dobre mniemanie, Przybywszy do 
Ameryki, rozmawiałem 4  nim, opowiedziałem 
mu o Palestynę wszystko com wiedział i czuł. 
mówiłem też b nadciągającej burzy, która w 
iMocie później rozszalała. Kiedym skończył roz­
mowę, mówił ze mną Brandeis — o pogodzie! 
Temsamem był on dia umie i dla Was straco- 
uj'm, (Żywe oklaski).

(Dokończenie nastąpi.).

S y lw e tk i k o n g re s o w e .
Z a b e ^ i i ś k i .

„Lodzer Tagbłatl zanueszcza cykl „syl­
wetek kongresowych", z którego gier w sza 
sylwetkę, poświęconą Włodzimierzowi żabo- 
tyńskiemu, pozwalamy sobie niniejszem dru­
kować.

Człowiek czynów, bohater, rewolucyonista -- 
oto imiona, któremi wioń czy się źabolyńskiego. 
Mysią jednak, że wszystkie te nazwy tylko jedno­
stronnie odzwierciedlają jego postać.

Najwłaścawastm imieniem by oby dla niego: że­
lazny człowiek. Usyszkin jest żelazną ręką. Ża- 
botyuski w całości jest z żelaza: żelazna ręka, 
wola z żelaza, żelazna logika i konsekweneya. 
Żabczyński, znakomity mówca, nie jest człowie­
kiem słów. Kongres od pierwszej chwili spodzie­
wał się, że zasady, w obronie .których występuje 
Żabotyński, znajdą wyraz w debatach kongieso ] 
wyeh. Nikt jednak nie przy puszczał, żc stanie się ’ 
to tak prędko. Dzień niedzielny był dniem Żabo- 
tyńskiego. Przemówenie jego, ktćre wygłosił na j 
turnieju gimnastycznym, dobitnie charakteryzuje j 
człowieka, który od pierwszej chwili swojej pra- ! 
cy syońskiej wir na włos nie odstąpił od swych 
zasad Od druhów gimnastycznych, od naszyci’, 
nowoczesnych Makabeuszów domagam się — mó­
wi Żaboljrński — trzech rzeczy, siły, karności i 
milczenia Zamiłowanie do pięknych slow f  fra­
zesów musi być wykorzeione z naszego organ i- ; 
zmu narodowego. A polem jego przemówienie 
Wieczorne. Była to mistrzowska mowa, która 
Zdruzgotała „opozycję " A kiedy powiadam , ono i 
zycyę' w cudzysłowie, lo czynię to dlatego, że i 

'Właśnie Żabotyński należy do najwybiliiiejśzych i 
opozyonistów w stosunku do obecnego kursu kie­

rów ielwa i jego systemu pracy.’ Różnica tylko 
polegi na tern,, że Zabotyński jest żobiiei zen /. 
krwi i kości i jako taki przystępuje do pracy, nie 
bacząc na różnice zdań i przeewuolci. jeśli tego 
tylko idea zażąda. Simon de hienie t „Ameryka­
nie'' obrazili się, pocy.ein ustąpili z kierowuelwą. 
Zabolyński trwa na stanowisku. Walczy o swe 
zasady i pracuje Walczy przedew.szystkiem •  
Tdeę legionu. Gdybyśmy mieji obecnie w kraju 
sto tysięcy ctialuców, byłaby po/.ycya nasza da­
leko silniejszą i wówczas poradzilibyśmy sobie 
z Arabami. Jak długo jednak sity lej w kraju nie 
posiadamy, musimy utworzyć obronę, klórabjr 
nam umożliwiła pozytywną pracę. Musimy stwo­
rzyć legrou.

Równocześnie zas Źabotyński pracuje. . Opo­
zycja' nie czyni lego. I lo działa Ż.aboljński nie 
tylko w myśl swoich zasad, których nigdy nie 
zamierza sję wyrzec i \v duchu dotychczasowej 
Egzekutywy, na której czele i soi Weizmaun, a z 
którą, zgadza ię on co do najważniejszych spraw. 
Gotów jest także praiować jako szef urzędu pro­
pagandy, jako len. który urzeczywistnia zasady 
w sprzczne jego przekonania. Xio oznacza to je­
dnak bynajmniej kompromisu. \Y kompromisy ni­
gdy się Żaboty liski nie wdaje. Oznacza to tylko, 
że się wypełnia zasadniczy obowiązek sjońskJ 
jako szeregowiec ruchu, aż do samego końca. 
Stwórzcie fabrykę cenieniu w Palestynie i Każcie 
mi za nią agitować, woła do Simona ' d© Eicmen* 
a będę agitował. Ale pracujcie, nie USUWajeUl ity, 
chwila jest m  poważna. Wszyscy, ws 
współpracować. Wszyscy, pod dwoma 
i unkami: że się poddadzą uchwałom 
i Wybranej przezeń Egzekutywy.

Mistrzowski występ Żabotyń*kł*f« *ĆS fest o 
statui na Kongresie. Ż.botyńskl fOSCgp Kia 
ciężył A że odniesie zwycięstw# m  §  ftta) Jr

Stfc S \

większa część delegatów święcie przekonane. A‘ 
przyjdzie zwycięstwo po drugiem przeorów i emu, 
specjalnie poświęcone tu idei legionu. Dziś prze­
mawiał on jako członek Egzekutywy. W czasie 
oyskgsyi paiestyńskjej przemawiać będzie jako 
założyciel żydowskiego legionu i bojownik idei 
samoobrony. Jak głosowanie w lej spiawie wy­
padnie — tego nie można przewidzieć- Za łab 
przeciw legionowi głosować będą nie frakcje ja­
ko takie, lecz indywidualnie, poszczególni dele­
gaci rozmaitych kierunków. Żelazna logika Żabo 
lyńskiego i jego druzgoczące wywody zdołają po­
dobnie jak aa praskich posiedzeniach Komitetu 
Akcyjnego zatrzeć granice pomiędzy frakcjami I 
stronnictwami, zdołają z,. .Inoczyć tych Wsrgrat- 
kich, którzy jasno rozumieją, że posiadanie więł- 
kieb funduszów nie wystarczy dla odbudowy kra­
ju. jeśli nie będziemy zabezpieczeni przed dziki©- 
mi, krwi żądnemi mą sami Arabów, którym za im­
ponować potrafi jeden jedyny czynnik — siła fi­
zyczna. A jeśli ju* mamy posiadać siłę, z czsan 
wszyscy się zgadzają, musimy przecież stworzyć 
ją ido po dyletandru, leca prawdziwie, należyci* 
zorganizowaną, w formie legionu. Nawet z łzała- 
nem się sprzymierzę, jeśli chodzić będzie o dębna 
syonizrou — woła Żubotyńakl — i tego też dersa- 
gamy się od was, choćbyście nas % Egzekutywą 
uważali ml szatanów. Chwila zwycięstwa Żabo. 
lyńskiego będzie pokaźnym krokiem naprzód w 
drodze do osiągnięcia państwa żydowskiego W 
Palestynie.

Karlsbad, 4 września. J. Ii.
M alik.

Fantazya wyobraża go sobie inaczej. Okrą­
gła Iwarz, szeroka łysina z  rzadka tylko zaro­
sła włosami, blond rzęsy, niedbały, obwisły 
wąs jak u chińcsyłta, niedbały strój. Posłał 
średniego wzrostu, silna, barfezyst®, całość po­
dobna do urzędnika małomiasteczkowego, któ­
ry drugiego już pensji niema.

Szukam na twarzy B iałika------------ Brahka,
Szukam, bo wiem, że to Białiit) Chwilami go 
odnajduję mimo jego niepoetyeznego ezterieun 
w oczach nie dużych zmęczenie, smutek, smu­
tek niewymowny. Może to tylko moje życze­
nie -»■ a nie smutek, bo coś się we mnie buntu­
je przeciw wyglądowi Białika. Patrzę głębiej, 
uważniej. Nie, to jednak — smutek. Część te­
go smutku, który bije z jego poezyf — gestu 
parnasuwego, bez grzywy rozwichrzonej, b?2 
ktrawthl poetyckiej, bez teki z utworami pod 
ręką — największy, najgłębszy bard współcze* 
sny narodu żydowskiego.

Gdy padło raz wczoraj nazwisko jego z USł 
mówcy, huragan oklasków się zerwał, ty jące 
serc zwróciło się ku swemu skromnemu, ciche­
mu, koc]lanemu, uwielbianemu wodzowi da* 
chowem u.

Karlsbad, we wrześniu. (U.)

NADESŁANE.Za , ebi-yks lo ra#ukeya ula ad©«w)aUa.

Wyjuidżsm Rumunii
priy jm aję zlecania do dnia U-ga w n aśa ia  1921 i  

ul. ż e s e ł i k i  1 t ,  I. p . drzw i Nr. 7. IMS

Lekcyi gry na skrzypcach
■a każdym stopnia ud iela w nistka pierwuonądlui 
siła, uczennica Prób Ksycika i Akademji w Boilinic 
Praktyka sa^ratiiozat. .fgłogzania: H. Isenberżsnka uh
św. Marka 18, li!, p. 1380

Karniże moflażna
liolaca 1868(890]

S. S A T T L E R ,  K r a k ó w ,  S ł r a d o m  1 8 .

H f lana \ftrstandig O zyasz Aitgurlert
Tyozyn Araków

zaręczeni 
we wuaśaiu 1921 roku.

S m T tA w Y
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1897

SZYMON GOLDiiCHMISD 
Wieliazka 
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Szczucia 
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łzaaiiiy* 2, F. N. w Rymanowie.
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P n a e ig d  p o lity c z n y .
ffcEEH?.‘$u katolickiego w  W arszawie

Pierwszy referat sekcji leiigijaej Zjazdu kato 
Bckiego w Warszawie zatytułoway; Prowno-pań­
stwowe stanowisko Kóściołą katolickiego w Pol­
sce" — wedle prgramu miał wygłosić poseł Da 
banowiuc. Ale w zastępstwie referował ks. Luto­
sławski.

Mówca stwerdza, że zasaay prawne i fllozofi- 
-£Zfl2 konstytucji 17 marca — nie są katolickie.

Kóftstytocya gwarantuje wprawdzie wolność 
kościoła katolłdrieg?. — lecz czyni te nie przez 
pietyzm dla niego, ale na te jsamej zasadzie, na 
Jakiej daje wolność innym, wyznaniom.

Zastrzega się w konstytucyi, to stosunek pań­
stwa do kościoła będzie unormowany na drodze 
układów ze Stolicą Apostolską.

Prawem pierwszcrzędmeicu kościoła katolickie­
go jest korzystanie z dóbr kościelnych, które pań­
stwa zaborze sobie przywłaszczyły. Ź wywlasz- 
czeida tego korzysta to': 2 państwo polskie, a a 
uietu razem cal falanga heretyków, pogan i ży­
dów, wchodzących w skład państwa polskiego 
Prawię, właściciel tych dóbr — Kościół katolicki 
1 jegsr instytutu skazane są na ngdzoą egzysten-
m -

Państwo most zapewni£ katoUkom sąd katobc- 
H  Niedopuszcaalnem jest, aby przysięgę przyj­
mował sędzia — Żyd, nawet bez obecności ka 
pbaw katolicM^o

Do do szkół — to rodzice, winni mieć gwaran­
cję państwową, to w nich wiarę święte będą pie­
lęgnować, i  te nauczyciel będzie jednej wiary z 
dzieckiem.

Przy nlrłn/fncłi łc  Stoucą Apostolską nie rc.pi- 
sMsalnem jest, aby państero polskie zmuszało ją 
dn ustępstw, kompromisów. Przeciwnie, to cna 
może om dyktować prawa Kościoła katolickiego.

COTWAŁT.
Po referatach pp. A. Bycfrtwen, O. Roztworow- 

.kiego i  ks. posła Kaczyńskiego powzięto w myśl 
wywodów ks. Lutosławskiego następujące u- 
chwały:

1) Zjazd iCRfc-bcRi stwierdza, te pierwszy Łrc- 
teą działaczy katolickich w dziedzice ustalenia 
stosunków między ppństw<;iK a fcoścfołen: w Pol- 
jOB, powinno być zabezpieczenie całkowitej wo)- 
UaćcŁ kościołowi I zupełnej niezależność. od 
władz świeckich we wszystkich dziedzinach ży 
<te kościelnego. 2) Zjazd stwierdza, te katolicki 
Sad polski uważałby za hańbę Rzeczypospolitej 
jwsywajądą pomsty Bożej nh państwo, gdyby pra­
wa kościoła do jego doczesnej własności, przez 
ndmrców zgwałcone, nie były yrzm Polskę cal 
Łowicie uznane i prsywrocon" w tyra zakresie, 
w  jakim państwo temi dobrami rozporządza. 3) 
Kjadz uwite za obowiązek władzy państwowej 
zabezpieczenie poszanowania prawu kościelnego 
przez katolików z pomocą egzekutywy państwo 
wej, w szczególności w fe'aśstej3 prawa inalżeń- 
giringw rodsfaelck.' ot co. ẑkolne&G, moralności 
pafalicznej, śwtecwate ntodzlctt. ś) Zjtzd uważa za 
■toerątpłiwe pewno katolików, aby astiwo-

dawstwo państwowe chroniło przed plr^ymusem 
podlegania sądowi sędziów, nie uznających zasad 
chrześcijańskich, oraz przed poddaniem ich dzieci 
pod zwierzchnictwo wychowawcze niekatolickie.

Sekeya
Przedstawiając dążenia i zasady chrześcijań­

skiej ćemokracyi wykazu pe prelegent sekcyi spo­
łeczne] p. Bittrer różnice, jakie zachodzą między 
zasadami chrześcijańskiej demokracji a socyali- 
zmem. Kończy wreszcie rezolucyą, wzywającą do

1) powszechnego przyjęcia udziału w pracy 
chi-aeścijańsko-społecznej;

2) uo utworzenia chrześcijańskich instytucyj 
społecznych.

Sekeya prasowa.
Sekeya prasowa powzięła następującą rezolu- 

eyę:
„Zjazd stwierdza konieczność utworzenia nie­

zależnego pisma katolickiego w stolicy Rrpltej.

Z n ie tiiM je g o  rsicit^ sotyalistyan.
Sprawozdanie partyi socyalno-demokralycz- 

nej (S. P. D.) za rok 1920—21 stwierdza po- 
większenic się liczby jej członków w porówna 
nit* 2 poprzednim rokiem sprawozdawczym c 
40.851 członków, tj. o 3.4 proc. Braterska wal­
ka socjalistów umiarkowanych (S. P. D.) z nie 
zawisłymi (U. S. P. D.), jakotes walka komu­
nistów z obydwiema partyami socyalist. rozbi­
ja  wsadkie możliwości stworzenia socjalistycz­
nej większości parlamentarnej. 1 tak zniszczy­
ła ta walka większość socyalistyczną w P ru­
sach Wschodnich, osiągniętą w czasie wybo­
rów do Zgromadzenia Narodowego w r. 1918; 
zdobyła wówczas 51 proc. oddanych głosów, 
spadły przy tegorocznych wyborach do sejmu 
krajowego do 38.8 proc. W porównaniu z w y­
borami do i-ego parlamentu Rzeszy w r. 1920 
sp a d ły  głosy socystfistyemie przy wyborach te­
gorocznych do sejmów: w Saksonii z 54 0 na 
50.7 proc, w Bremie z 53,7 na 40,2 proc . w 
Gotha z 48,8 na 47,2 proc. Mitao to wzrasta li­
czba członków S. P. D. zarówno w okręgach 
miejskich, jak wiejskich. Robota wracają 
powÓli do partyi kroczącej ewolucyjną, pe­
wną drogą. Następujące cy^jy ilustruję, to zja­
wisko: liczba członków parŁyi w roku wybucha 
wojny wynosiła 1.085.905, w czasie rewolucyi 
w r. 1918 sp-;di& do 243.081; obecnie liczy pai- 
tya 1.221.000 członków.

K a n c e t e ^ a  a d w o k a c k a

Br. li Goffeiifiafia
W its k o a ifi, U ito  L  52

poszukuje
początkując^ menndantki.

* KRONIKA.
Kraków, 11 września,

— Wiadomości telegraficzne z Kongresu, któ"fl 
stale podajemy natychmiast po otrzymaniu ną» 
szj'm czytelnikom, w dniu wczorajszym nie zo> 
stały nam przez urząd telegraficzny doręczona, 
Wiadomości te poaamy w następnym anareertfł 
„Nowego Dziennika".

— Gen. Dupont podczas swego pobytu ąg 
Krakowie zwiedził m. i. Siarą Bóżnicę przy uls 
Szerokiej, gdzue w towarzystwie żony oraa 
oprowadzających go rotmistrza Pustow&kiegp 
i prezydenta Rady wyznaniowej dra Rafami 
Landaua wysiuchał całego wieczornego nabo­
żeństwa piątkowego,

-- Wycieczki dziannlkarkie. Wedle zawiadomię* 
nia Ministerstwa spraw zagranicznych, przybędą) 
do Krakowa 3 wycieczki dziennikarskie skandy* 
nawska, w drodze z zagłębia dąbrowskiego W 
drugiej połowie września br., oraz angielska i 
rumuńska w drodze z Borysławia z początkiem 
października br. Wycieczkami zajmie snę 8yndy - 
kat dziennikarzy krakowskich wspólnie z prsszy 
dyno miasta

— Zwyczajne poeiećzeme Rady m. jtcrsuowp
odbędzie się w poniedziałek d 12 bm o godz. 
6 wlecz dla załatwienia miejskich spraw bieżą­
cych.

— Wezwanie popisowym z fot 1899 i 19fite 
Wczoraj popołudniu rozlepiono na ulicach miasts; 
wezwani? do stawiennictwu się do czynnej służ­
by wojskowej mężczyzn urodzonych w Latach 239(1 
i 3PCC Do stawienia się obowiązani są ci z wy- 
uuftitionych roczników, którzy przy ostatnim po­
borze uznam zostali za zdoluych do czynnej służ* 
i>y w wojsku :z grupą A, Al i Cl), a nie otrzy­
mali odroczenia Poborowi z roczników 1399 i 
1900 mają stawić się w przynależnych P K tb 
w dniach 28 i 29 bm.

— Likwidowanie wyższych ńlas wydaiatow jch. 
W pełnym okresie rozwoju szkół t  zv, i/ycLwa- 
towjch, tworzono klasy wyższe amzeł- ustawa 
wskazywała, tj. 4-ią i 5-tą aby zaspokon pewne 
potrzeby U.lellektualne ludności Otw, eranie tych 
klas pozostawiały władze szkolne do woli samej 
ludności O ile gmina życzyła sobie mieć klasę 
4 tą «-y 5-tą, ponosiła koszta z  tern związane i 
Rada szkolna daną klasę otwierała Pika sala się 
bo rdzo rychło, że klasa 5 ta w szkołach męskich 
nie utrzymała się a i w żeńskich nie cieszyła się 
zbytnią frekwencją Przy obecnej reformie szkol­
nictwa zaprowadzającej jednolity typ sskoiy po­
wszechnej 7-mio klasowej i przy zróżniczkowaniu 
szkolnictwa ogólnego i zawodowego, wyższe kla­
sy wydraiaiowe straciły rację bytu.

W Ksakowie przeprowadzone świeżo wpisy ©» 
Kazały, te do niektórych szkół do klas wyższych 
wpisało się tak mało młodzieży, iż musiano te 
klasy znieść względnie złączyć z równorzędr cmi 
klasama innych szkół. Powoduje Co dla młodzieży) 
pewną niedogodność uczęszczania nieraz do dziel­
nic odległych Alo nie dało Hę tego uniknąć wo-

i u im !. m i ani
Prądy rewttksyjaae w najnow­
szej twórczości powieściowej.

f a t a  o „Menekinie" Henryka Grubera.
Wytworem literackim ostatnich telosńątek lat, 

terało? czi XIS wieku, to tej- dekadente i neu- 
rastehplą, l&ią^ka i  eśunabufitiy, homimada al- 
rauny lub Innego manHdna. Wytworzył się nawet 
specyficzny kierunek, w którym fantazyą i nerwy 
w epoce decadence nieśledole odgrywały znacze­
nie i wpływały decydująco na ewolucyę prądów 
literackich Przeżył się on już teraz i wywołał w 
szpresyomi&uS reakcyę, są jednak pewne próby 
ehojarzenle i sharmoolzowania aryarikAw bez­
pośredniego ! fantastycznego, czego .ppzytyffuyni 
dowodem jest poru ń^wszystkiem Meyrink, u nas 
po części Przybyszewski, a ostatnio Grabiński i  
Gruber. Ten ostatni stearł Hę Kłaojifzjh wszyst- 

wymieniono ccynnfki, bireęę sa podstawę wy­
żej cytowanych autorów, tte  wyłączając exp>e.-» 
onktów, swoje orygLoalne bądi co bądź ujęcie ia- 
bjsSy i dość samodzielną, cofać nic aową tołtui- 
kłteą nagiął dość fertannk do treści — ssusossy- 
ułtośr z  wyż wyradeBkmyeh powodów n fc m w -  
Ł*Ł j&.ki aiiteryptycsiy i zwracający uwagę 
eC&śU toiaŁ, przeczuwamy zmierzch  : 
i d ,  Jeko czynnika wypowiedzenia Hę.

K gjoczgtka k  tdA no te  Hę itefgM *

powie-

nieprzyjemnego uczncit'. jakie wywduja u niego 
uderzająca analogia se znanymi powieścio pisa­
rzami. V? IBotóecMaf widzi wciąż postacie Przy- 
bjKjewpkiego, Berante, Meyrincka, podejraewa o 
naśladownictwo w przedstawi enin Counników fan­
tastycznych, które spotykał u Foego, Ewersa 
tsrabdńskitgo. Nihil novi, jako szablon, jeno po­
wtarzanie się, obracanie się w bJędnom. zacz-rio- 
wanem co prawda, ale ciasnem — kole. Rzeczy­
wiście razbierając pierwiastM twórbźe i spiritus 
mo>vens osób działających, spostrzegamy co krok 
dosadno podobaństwa. Ale Szekspir i Molier, bez- 
przecznic dwa geniuaze, nie przebierali w środ­
kach i brali, co się da, za temaly dla swej misy, 
oby utworzyć niewątpliwe arcydzieło Więc — 
nie przejmując Hę zbytnio tenryą wpływologii — 
możemy śmiało, Hue ira et studio, bez uprzedzeń, 
zanalizować ciekawy „Manekin" Grubera.

W żwojea; studyujr wprowadza autor typ neu­
rastenika- dekadenta, typ łrercatewsko - pr^yby - 
zewskoW£.ki, posługuje się czynnikami fantasty­

cznymi, jak, Poe lub Ewer^, co wszystko byłoby | 
wysterczające przed laty, dziś jednak w okresie 
itóry Hol pnd zcaMem wielkiej wojny, me za­
dawala nas takie ujęcie profaleaau, bo odrębnie i 
odmiennie ukształtowała się Psyche nowoczesne­
go człowieka. Z tego zdaje sobie sprawę autor i 
dlatego łączy to z pierwiastkami nowoczesnymi, 
które więcej idą z docte-m czasu, czego dokonał 
te te  pozytywnym rezultatem — —

„Ich Ma Goś*' asdrer r.~ a  mlu

W
ftedet er allein, 

ihm in Ewigkeit wird gletoli itmd 
fthnlich sein,

Man redt ?cx- Zeit nnd Ort, von Nun uno 
Ewigkei*

Was ist dena Z-eit und Ort und Nun und 
Bwigkeit".

Oto motto i esseneya całego systemu Hyśfowe- 
go w .,Mantfcinle ‘ Autor V7ięc każe swemu HoUba- 
terowi ptsąiieowM siebie samego, stać się nową 
istotą, przeobrazić się mocą przeżyć wewnętrz­
nych i stłunrień swych Instynktów, których bodź­
cem jest sparaliżowsm wola Na tern Ce powsta­
je s.raszliwa walka dwuch czynników psychicz­
nych. aby usunąć dwoistość duszy. Lecz jak wszę­
dzie jak i tym razem wtrąca swoje dwa grosze 
pierwiastek, który od Sołoklesa tę fatoii edgryw* 
rolę, groźny fatalizm który w powieści Grnberą 
reprezentuje dosadnie nieszczęsna trzyiiasfka, po- 
staja z sumy liczby 364 A więc mści saę Nemezys 
i spełnia się przyznamsenie, bo RoeLcdd jest praę- 
dmibtem zaiosty. którą ściągnął mu siobte oictoĄ 
mu«i ntłfwtei ie pokutowcć za grocctiy niepopci- 
niope, prowńdzi nierówną walkę z  Niewiadomem 
poto, aby uloc Pineunsozecsiu, którego wykonaw­
ca jest Omsrr. anora, co prseśladuje tego sny, «■ 
wprowadza utajone w przyr odzie afly, aby p»- 
zbawić go rówrowiigi i zniszczyć o l o te t a h  z  
żydja. WspÓŁn&icm £ pomocnlkien. Fmtoto JeH 
o*łabenle woli, topowy bordyunhaa gispfljkuifl 
M e n a  m i k  fiw fcd fa  im  e p o M f a #
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bce znacznych kosztów, jakie dziś prowadzenie 
takich klas za sobą pociąga. Podobny los czeka 
szkolę św. Scholastyki, która zamienia się na nor- 
Balną szkolę 7-io klasową.

— Nowa podwyżka cen węgla. Magistrat podaje 
do wiadomości, że wskutek podwyższenia z dniem 
10 września br. należy Iości kolejowej za przewóz 
węgla z kopalni o  10 mk za 1 ctm, uległy iów- 
oież podwyżce o tę samą kwotę ceny węgla w, 
Krakowie: Ceny te wynoszą obecnie. Przy sprze- 
fiaży wagonowej za 10 ton 73.700 mk. 1) W skła­
dach hartownych handlarzy przy dworcu kolejo­
wym za 1 ctm. 770 mk. 2) W składach drobnych 
handlarzy w Krakowie i Podgórzu 835 mk 3) 
iW składach Kwiatkowskiego przy ul. Zwierzy­
nieckiej, Szpera, ul. św. Sebastyana, u hurtowni­
ków w Podgórzu, mających składy w mieście 
620 mk.

•— Wieczór baletowy w Operze. W pp. Kjakszcie 
i  Dyinie posiada opera nasza parę taneczną, któ­
rej Jej może zazdrościć największa. Oboje rozta­
czają tak skończoną, w najdrobniejszych szcze­
gółach obmyślaną i zupełnie nie wulgarną szlukę, 
Se z zapartym oddechem poddaje się uroczym wra 
Źcniom Ilyina zdaje się nie podlega prawu cięż­
kości i buja nad ziemią, tak lekko się porusza. 
Doskonała wirtuozacya nożna, mimiczna gra każ- 
degr wprost palca, gustowne, dyskretne (nie „ba­
letowe") stroje nader sympatyczna postać zape­
wniają jej znaczne sukcesy, kórych próbę już 
Wczoraj mieliśmy. Również i reszta baletu wyka- 
jfci wzorowe wyćwiczenie. Bur. A.

— Miejski Teatr: Opera i OpeHtka. Po mo­
niuszkowskiej „Hrabinie" będzie „Rigolelto", 
sławne dzieło Verdiego drugą nowością opero­
wego sezonu, wystawioną w najświetniejszej 
artystycznej formie. Mistrzowską w charakte-* 
systyce rołę Pu go! et ta odtworzy wyborny arty- 
tsa warszawskiej opery i reżyser o;yry krakow­
skiej p. Krugłowski. Partya ta należy do naj­
świetniejszych w obfitym repertuarze tego ar­
tysty i stanowi kreacyę piewszorzędną zarówno 
pod względem wokalnym jak i scenicznym. 
Współudział dalszy takich artystów, jak p. 
Mechówna i p. Cortilli, których technika śpie­
wacza ujawnia najbardziej cenne pierwiastki, 
nadaje przedstawieniu charakter szczytnego po 
pisu Niewielką już ilość biletów na pierwsze 
trey przedstawienia „Rigoletta" <12, 13 i 14 
bm ), nabywać można w kasie zamawia A. Dziś 
W niedzielę „Hrabma“.

— Z teatru J. Słowackiego. Wieczór Mae ter- 
linckowski, złożony z „Burmistrza Stylmondu
i „Gdu św. Antoniego" ma zapewnione powo- 
dzenie dłuższy czas. Obie sztuki starannie 
opracowane przez rei. Jednowkieog i Sosnow­
skiego, grających główne role, powtórzone bę­
dą dziś wieczorem w poniedziałek i we środę. 
Dziś popołudniu je&zcze raz „Zemsta" Fredry 
z udziałem świetnego „Papkina" J. Leszczyń­
skiego i całą pierwszą obsadą tak pochlebnie 
jjoenianą przez krytykę.

Jako drugi wieczór Fredrowski pojawia się

k O W I  O 2 1  a  M N I E

HILJOŃY
rodzin czyszczą Uraz swe obuwi# j«dyme 
terpentynową pastą do obuwia

PURUS1 1 1529
j?P
przekonawszy się, iż daje wspaniały połysk, 
konserwuje obuwie i z powodu swej wydai- 
nośei jest obecnie nietylko najlepszą, leez 
zarazem najtańszą pastą do obuwia.

„Purus“ ,ttiKD.ZaU. m
Sp- z ogr. odp.

Krck6w>3lsły Prądnik L. SO.

po dwuletniej przerwie „Śluby panieńskie" z 
niezmordowauym Guciem J. Leszczyńskiego, 
me mają cym dziś na scenach polskich rywala. 
Oprócz pp Kosmowskiej, Jednowskiego i 
Brandta, którzy pozostają przy swoich rołaeh 
Dobrojskiej, Radosta, Jana inne figury kom. 
będą nowo obsadzone Klarą będzie p. Morska, 
Anielą Kossocka, delrutująca na scenie krak. 
Albinem Białkowskim. P. Leszczyński grać 
będzie w „Ślubach" tylko dwa razy, tj. we 
wtorek i w czwartek.

— Z teatru „Bagatela". Dyiekcya teatru 
ukończywszy wstępną reorganizacj ę teatru, za­
czyna właściwy trzeci sezon na żadnej polskiej 
scenie jeszcze nie graną komedyą angielską 
„Don 1 Besiera. Bolę główną gra i sztukę reży­
seruje, świeżo pizez dyrekcyę pozyskany, zna­
komity artysta Aleksander Węgierko. Nadto 
reżyserya przygotowuje głośną sztukę pary­
skich scen Savoir‘a „ósm a żona sinobrodego", 
wypracowaną w lecie zeszłego sezonu z powodu 
występów p. Frenkla odłożoną, i wyprzedzoną 
przez teatr Warszawski, gdzie święci tryumfy. 
W niedzielę popołudniu „Ich Czworo" G. Za­
polskiej, wieczorem i dnie następne „Małżeń­
stwo Loli".

— Otwarcia szkoły dramatycznej nastąpi w 
czwartek 15 bm. o godz. 5K popołudniu. Po 
zagajeniu prof. Dr. Szyjkowskiego p reż. AL 
Węgierko wygłosi wykład wstępny na temat 
„Szkoła teatru". Wpisy przyjmuje kancelarya 
Instytutu muzycznego, Anny 2, od 11—1 i 4—6.

— Ze sportu. Drugi dzień turnieju zakończył 
się wynikiem Gracovia—Makkabi 11—0 7(—0), 
BBSV—Jutrzenka 3—0 (1—0).

— Inłormacye adresowe Policyi. Dyrekcya Po- 
licyi w Krakowie komunikuje, że w sprawach 
adresowych należy się zwracać do biura meldun­
kowego w Dyrekcyi Policyi przy ul. Zacisze.

— Pod zarzutem szpiegostwa na rzecz KLearaec 
aresztowała policya krakowska 26-Ietrjego Han
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sa Hżrscha, byłego oficera austryackiegy Przy 
aresztowanym znaleziono obfity roateryał obcią­
żający.

— Kary za lichwę. Za lichwę bilem skazał u- 
rząd walki z lichwą w Krakowie Jana Gondka, 
właściciela masami na grzywnę 5 000 mk i 3 dni 
aresztu. Nadto na takie same kary skazano Sta- 
nisława Malca, właściciela kawiarni sezonowej 
w Parku Jordana, który w lipcu bi. pobierał za 
dużą szklankę piwa 40 mk, podczas gdy w in­
nych pierwszorzędnych restauracyach cena dużej 
szklanki piwa wynosiła 30—34 mk.

— Ucieczka ehorego Z domu. Onegdajszej nocy 
zachorował Jan Murzyniec, woźny pocztowy i do 
stał niezwykle silnej gorączki. W czasie gdy żona 
jego udała się do doktora, Murzyniec w malignie 
wyszedł z domu i dotychczas nie. wrócił. Zachodaw 
obawa nieszczęśliwego wypadku.

— Za kradzież nprzęzy na konie swemu Już 
bcdawcy, Moritzowi Elsnerowi, aresztowano Wła 
dyslawa Droździka, rodem z Oświęcimia. Przy 
tej sposobności wyszło na j aw ,  ue Droźd/.ik do 
puścił się także w Oświęcimiu kradzieży i /.biegł 
do Podgórza.

— Z kroniki kradzieży Do policyi krakowskiej 
doniósł Jan Wenzel, kupiec, że w Banku Han­
dlowym skradziono mu % teczki w chwili gdy wy­
pełniał czek, 100.000 mk.

Pod zarzutem kradzieży korali wart 50.000 rak 
na szkodę p. Maryi Szeląg, aresztowano Jukę 
Biełas. Korale zakwestyoocwano.

Do policyi krakowskiej doniósł Jan Kowalik, 
handUm z Oświęcimia, że jegp kolega i przyja­
ciel Józef Iłc;ako, z którym zabawiał stę w r®- 
restauracyach krakowskich, skradł mu portfel z 
50.000 mk oraz z wulizy podróżnej różne przed­
mioty galanteryjne wart 70000 rak.

Na inspekóyt połfeyi zgłosił się Framciank «&» 
bowski, szofer i doniósł, że podczas zabawy w 
restauracji Bizanza na Woli Justow&kiej skra­
dziono mu 70.000 mk. Grabowski podejrzywa o tą 
kraćfcaeń jednego ze swoich towarzyszów

REPERTUAR TBATRU IŁ I.
Niedziela pop.: Zemsta"; wieczór: „i 

ze Stylmondn" i „Cod św. Antoniego".
Poniedziałek: „Burmistrz Styimoorta" i  

św. Antoniego".
TE ATK MIEJSKI: OPERA I OPBRHTK^ 

Niedziela: Wieczór baletowy;
‘ Poniedziałek: JPigofetto".

REPERTUAR TEATRU „BAGATELA*:
Niedziela pop,:

„Małżeństwo Lofi".
Poniedziałek: „Małżeństwo Loli*.

u n s n i i i  m u r k i  w m
Niedziela popol: „Kapłanka oguds", 

„Wróg kobiet**.
Poniedziałek: „Kapłanka ogrfa”*.

W n J K i w  onecswtia pracowni chatalainaa m. Kw- 
"  S C i i l lg  kowa tabletki ,VlTA odpowiadają w n -  

painości oryginalnym urodom mineralnym. 1853

wisk, bierze wszystko wrażeniem, probierzem 
życia jest dla niego marny nastrój, nie potrafi 
przedzierzgnąć się w człeka, czynu i woń, lecz 
wciąż niepewnie buja w sferze złud i snów, bo 
ktoś krępuje mu wolę, bo ktoś paraliżuje zacząt­
ki jego anemicznych i mdłych czynów i dlatego 
pierwszą swą noc wolną od snów i marzeń spę­
dził wśród tańca lalek („Wesele" Wyspiańskie­
go!) Roztecki niejasno zdaje sobie sprawę z dwo­
istości swego Ja i dlatego ścigają go wyrzuty su­
mienia pod postacią Melitty. Napiętnowany prze- 
BnaczeDiem, może je .'rzucić, albowiem nieświa- 
Homic czym ofiarę, poślubiając Tonlę, nieślubną 
fcórkr ojca swego, którego grzech może w ten 
bposób zmyć. Wyjawia mu to Omar, który wszę- 
ifeic zawsze wskazńje na ironię losu. Jak Wer- 
gil Pnntego, tak Omar prowadzi Rozteckiego na 
kr nuiec świata zewnętrznego, gdzie przeżywa coś, 
co poza Istnieniem leży, ani j*«t czasem, ani i- 
Istnieiiiem, a czego świadomość przeniknąć nie 
■dc. Jest bez nazwy, układa się w świetlny sym­
bol , ..j mnicay: 884 Z tej liczby wywiódł się 
jws -ehświat ile w niej cyfr, tyle faz samotnej 
noc W pierwszej trzech ojców świata tajni jego 
początku strzeże, dwie następu dają imię Jego, 
eo spłynął z niebios i ukazał potęgę bolu i za­
chwyt słodyczy. Dusza oczyszcza się, w blasku 
istr jenia przyjmuje święty, nieskalany pocałunek. 
IW sumie oyfr nicość (13) jego się mieści. Ona 
Sprowadziła jego ślepotę; ornu symbolem się sta- 
th ten skazany jest na wieczną ciemność, ten ni- 

nie pecejray, t a  ta je de manekinom-,

Przeszdłszy pobieżnie tok myśli i zarobiwszy 
zasadniczy rozbiór idei „Manekina" postaram się 
wyjawić w kilku rzutach pendanty i analogie, 
wpływy czy naśladownictwa Poe, Ewers, Meyr- 
nick Przybyszewski, Berent Grabiński — Prze­
dziwne opowieści, Alraune, Golem, Krzyk, Pró­
chno, Demon ruchu, oi co nasuwa się ciągłe czy­
telnikowi „Manekina". Poego, Ewersa, Meynncka 
Grabińskiego i Grubera łączy zasadniczo specyfi­
czny kąt patrzenia się na świat legendarny, A- 
nastazy .etnat w „Golemie", dwoistość jego po­
staci jest odpowiedniki em problemu dwoistości 
Manekina. Uciekanie przed zwojem Ja, szukanie 
zabłąkanej czy uraconej prawdziwej jaźni może 
mieć swój pierwowzór w wielu przedsdwnych 
opowieściach" Poego a już dość dosadnie w  
„Krzyku" Przybyszewskiego; problem homuncu- 
lusów łączy znówautora „Alrauny" i autora „Ma­
nekina". Zacieranie różnic między światem zmy­
słowym z poza zmysłowym i dziwny, specyficzny 
stosunek do tego ostatniego, jest przyczyną tego, 
że śmiało możemy położyć nazwisko Grubera o- 
bok Grabińskiego. A czyż dokładnie nie widzimy 
przy sumiennej analizie, w Rozteckim bratnią du­
szę spróchniałych Borowskich, Berenta i wszyst­
kich prawie neurasteników - dekadentćw Przyby­
szewskiego? Ale szczegółowe przeprowadzenie 
analogii żądałoby osobnego rozbioru, któryby dal 
niejednemu chętnemu sposobność do napisania 
ciekawego, pełnego efektywnych i pozytywnych 
rezultatów, studyum 

.^Manekin" Grubera jest dalszym V  twórczości ,

powieściowej etapem, który zmierza do edrzuoe- 
nia szablonu lat ostatnich, jest etapem, który a- 
dawadnia, że jest jeszcze wiele innyhc dróg, któ- 
remi można — bez narażenia się na śmieszność 
i snobizm — kroczyć do jednego celu. A Gruber 
jasno zdaje sobie sprawę z konsekwencji, jakie 
pociąga taki krok i dlatego nagina do formy treść 
a do treści formę, aby sharmonizować swe dzie­
ło. Takie jest założenie autora, który niekrępuje 
się żadnymi więzami i  dlatego dowolhie przeska­
kuje z lirycznej do powieściowej, z wiązanej do 
zwykłej formy, z potocznego języka do poetyckiej 
prozy, a w tem przypomina doskonałą próbę ze­
spolenia tych czynników, jedno z najnowszych 
polskich arcydzieł poemat pt. „Żywe kamienie" 
Wacława Berenta.

To oo wyżej napisałem, nie jest absolutnie ar­
gumentacją, w celu udowodnienia bezwzględnych 
lub choćby względnie trwałych wartości artysty­
cznych „Manekina"; ktry można różnie interpre­
tować i z różnych punktów nań się patrzyć. Ni* 
rozbieram więc, ni kwestyonuję walorów arty­
stycznych „Manekina", zwracam tylko uwagę na 
to interesujące dzieło ze względu na samodzielne 
przeprowadzenie i ujęcie i na usiłowanie wpro­
wadzania nowych elementów do powieści, oo jest 
dańś rządkiem i pożądanem dla rozwoju twórczo­
ści powieściowej i Z tego powodu starałem się 
wskazać niewątpliwe zasługi jednego z tych, któ- 
rzy przygotowvwuj§ zadanie nowoczesnej po­
wieści, ~ '

t
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Nr. a a

Z kraju.
Kasa hu. Mian.' kiego. Kasa Lra. J. Mianow­

skiego obchodzi w roku bieżącym lOlccic swego 
istnienia.

P. minislr oświeć nia w uznaniu zasług społe­
cznej działalności Kasy na polu popierania nauki 
ojczystej wogóle, a także w zakresie wydawnictw 
tak niezbędnych dla uczelni wyszyyh i dla dal­
szego rozwoju nauki polskiej, przyznał komiteto­
wi Kasy 30,000.000 (trzydzieści milionów marek), 
jako dar jubileuszowy

Zmiana ustawy o ochronie lokatorów. Wczoraj 
odbyto się w ministerstwie robót publicznych 
pierwsze posiedzenie komisyi miądzyminisleryal- 
nej, poświęcone sprawie zmiany usiawy o ochro­
nie lokatorów. Obrady idą w  kierunku znacznej — 
podobno sześciokrotnej podwyżki komornego

.Milanówka. Przy dzisiejszem ciągnieniu wy­
grana padła na Nr. 1923501, wysiany do sprze­
daży do Stanisławowa.

Dział gospodarczy.
Wsprswi* stosunków handlowych polsko-ai*- 

mlcckich. W warszawskich kolach politycznych 
mówią, te  znany przemysłowiec niemiecki Hugo 
Sumie, miał. podobno oświadczyć gotowość współ­
pracy w odbudowie przemysłu polskiego w za­
mian za przyspieszenie układu handlowego mię 
<zy Polską a Niemcami.

Magazyny transsytowe Jeden z banków w War- 
tu w ie  uzyskał koncesyę ąa otwarcie składów, w 
których towary przywiezione z zagranicy, nie bę­
dą opbumiy da o He będą dalej wywiezione za 
iranlep.

A>ptmł*and« na granicach Ukrainy Sowieckiej. 
Przybyły do Odesy główny komisarz komór cel- 
nycfa Ukrainy, Potockij, zakomunikował współ- j 
pracownikowi miejscowych „Izwiestji4, że walka 
■ kontrabandą tm granicy polsko- ukralfiskiej 
przedstawia tlę bardzo smutnie. „Przekonałem 
jkją «pnmił« — mówił komiaarz — że resztki na­

ft Podda i Wołynia wymykają się 
drogą kontrabandy. W ten sam sposób wy- 

bydio, tytoń 1 inne artykuły, brak któ- 
«ych odczuwa dotkliwie Rosya sow.“

Na yranicy rumuńskiej łatwiejsza jest kontrola 
■ta względu en naturalne granice Runu,tui i  tam 
lUBtrabanda nie doszła do takich rozmiarów, jak 
aa granicy Polałeś.

łnserAty „Hcnso-EuropSLcher Lloyd". Konsu­
lat polski w Hamburgu donosi krakowskiej Izbie 
handlowej i przemysłowej, iż notatki o bezpla- 
taera umieszczaniu inseralów kupców polskich w 
faamhurskiem czasopiśmie „Hansa-Europ. Lloyd" 
w części tylko odpowiadają prawdzie 

Redakcja tego czasopisma oświadczyła bowiem 
tylko gotowość ogłaszania bezpłatnego takich in- 
seraów polskich, gdzie kupcy nasi poszukują w 
Niemczech tamtejszych wyrobów. Inseraty o 
sprzedaży owarów polskich w Niemczech muszą 
być opłacane.

N otowania giafidowa.
Cw ida Wfti'Szn«r*hc x DO fcm.s Dolary Stanów 

Łjedn. got tranz. 3980—3860, sprzeda! 3850, kopno 
1730, kanadyjskie gol tranz. S475, Belgijskie got tranz. 
275, czoki tewiz. 272. Franki franc. czeki tranz. 315—- 
i82, sprzedaż 287 50, kupno 276. Marki niem, got. tranz. 
10*30—39—, sprzeda! 89*—, kupuo 87*75, czeki tranz. 
11—S9*25, sprzeda! 39‘26, kupno 87*75. Gdańsk ezeki 
tranz. 30*50. Korony auatr. czeki tran/ 328—327*50. 
Korony czsskle czeki tranz. 44*—.

Kursa d sw lz  w Zurychu 10 bm. (L). Berlin 
S*80— (9 tm. 6 00—), N. Jork 680 (584), [.ondyn —**- 
121*78), Mcdyolan 2S 20 (25*501, Bruksela 42*75 (44*—), 
Praga 7*00— (7 00), Budapeszt 1*86 (1*30—), Zagrzeb 
1*00 (3*00), Bukareszt 5 75— (6*55-), Wftrizawft 0-15  
(0*12), Wiedeń 0*60 (0*60—), Austr. stsmpl. 0 48 (0*47), 
Paryż 43*85 (4440).

K u m  d sw iz  «r BarllttEa 10 tm . Dolary-----*—.
belgijskie—*—, funty * francuskie —*— włoskie
—*—, polskie *-----*------ , czeskie —*—, szatr, stare
anstr. aumplowane *—, romańskie ,

Amsterdam 8211*76, Antweroja —*—. Hełaiagiora 
129*85, Włochy 4*7*06. Uadya 375*85, Nowy York 
100*81 lA. Paryż 752*75, bzwajcarja 1740*75, Hiezpanja 
1818*95, stemplowano wiedeńskie 1006, Praga 122*8 
Bndftpeesi «W7.

-iSgauuu

Londyn. P VI’ ied Biuro Kor.) Dyplomaty­
czny sprawozdawca ,,Daily Telegraph" donosi 
że wiadomości z Budapesztu są bardzo poważne. 
Przesilenie znacznie się zaostrzyło i musi być 
wzięła pod rozwagę możliwość akcyi wciskowej 
ze strony aliantów.

Da titt  ś  We itraiffii.
Wiedeń. (E E.) Jak donoszą z Paryża, nie na­

leży się liczyć z inierwencyą Małej En tenty w 
sprawie Węgier zachodnich, ponieważ wśród ino 
carstw koalicyjnych panuje pogląd, że im jednym 
tylko przysługuje prawo decydowania w tej spra­
wie. Ententa jeszcze w ciągu unia dzisiejszego 
miała zarządzić odpowiednie kroki w lej mierze. 
Kwestya, czy odniosą one pożądany skutek, w 
każdym razie żadne z państw koalicyjnych nie 
wyśle wojsk na własne ryzyko, ponieważ w tym 
celu potraeboym jest mandat całej koalicyi.

i i i  M e  s? i w
Wiedeń. PAT. „Korrespondanz Herzog" donosi, 

że dzisiaj przybyto do Wiener Neustadt pół ba­
talionu wojsk włoskich Wojsku te są przeznaczo­
ne na Górny Śląsk, pozostaną jednak na razie 
we Wiener Neustadt. W poniedziałek przybędzie 
do Rzymu włoski minister Della Toretto, a wów­
czas zapadnie decyzyą, czy wojska Włoskie mają 
być użyte przeciwko Węgrom. Dalsze oddziały 
wojskowe są w* drodze

EnwiiMnaduiMipiiii mmi
Berlin. PAT. (Wied. Biuro Kor.) „Deutsche 

Aljg. Ztg.“ donosi z Lugano według rzymskiego 
sprawozdawcy „Seeoto", że We włoskiem mini­
sterstwie spraw zagranicznych potwierdzają wia 
domość, że Włochy podjęły w Budapeszcie bar-

dzo energiczne kroki, aby skłonić Węgry do za* 
niedianiu ataków wojskowych nad granicą n A b  
ilnich Weeier.

M a wM i ń £
Nie rezygnuje z prawe luw eren*  

nad opernym krajem.
Wiedeń. PAT. Urzędowo donoszą, że rząd aQ* 

stryacki zawiadomił między koalicyjną komisja JM 
Szopromn. iż ze względu na ciągle powtarzające 
się napady na posterunki żaudanneryi, 
ze względu na niemożność użycia innych 
ków i sił celem zabezpieczenia Węgie 
dnieh, rząd austryacki posianowił wycofać 
? tndarnieryę z Węgier zachodnich. O zamiarze

tn rząd austryacki zawiadomił przedstawicieli 
mocarst koalicyjnych, jakoleż rząd węgierski 4ek 
dając, że Anstrya obslaje przy suwerenności SWW 
jej nad Węgrami zachodniemi i czyni rząd Wą» 
giorski oiipo widzialnym za wszelkie k rz y w k i 
które poniosą obywatele Węgier zachodnich. We* 
rług telefonicznych informacyj, które rząd ao* 
stryacki otrzymał, mocarstwa koalicyjne są zde­
cydowane pomóc Austryi do uregulowania tej 
sprawy. Mocarstwa oświadczyły, że znajdą słą 
śroki i drogi, aby zmusić Węgry do wypełni salą 
zobowiązań traktatu

5 m ilionów  kredytu dia Auslrył.
Wiedeń. (E. Ej. Minister finansów dr Grimm

powrócił wczoraj ze swojej podróży zagranicznej. 
Odbył on konferencję z kanclerzem, poczem wziął 
udział w radzie ministeryalnej, która odbyła swe 
zebranie o godz. ł-ej W kolach parlamentarnych 
krąży pogłoska, że usiłowaniom ministra fiokn- 
sów udało się uzyskać natychmastową zaliczką 
kredytową w wysokości 5 milionów funtów szter- 
I i ugów.

HitfHtKfl I m ń  M te S
Londyn. PAT. Biuro Reutera donosi: Pierw­

sze spotkanie między sir Robertem Home i fran 
cuskim ministrem finansów Doumarem nastą - 
piło dzisiaj i trwało od godziny 12-tej do dru 
giej. Konferencya dotyczyła rozdziału pień* 
szego miliarda niemieckiego i odnośnego stanc 
wiska Francyi i Angli. Koierencya miała chu 
rakter serdeczny. Popołudniu będą prowadzone 
dalsze rokowania o godz. 4-lej j potrwa ją 
prawdopodobnie do późnej nocy.

Londyn. PAT. Ag. Havasa donosr: Po roz­
mowie z francuskim ministrem finausów Dou- 
merem oświadczył sir Robert Home przedsta­
wicielom prasy, że na konferencji odbytej 'g o ­
dzili się obaj na to, aby zagadnienia badać da­
lej wraz z inneini mocarstwami koalicyjnemu 
Sir Robert Home dodał do tego, że rokowania 
będą kontynuowane w kancełaryach państwo­
wych. W kołach francuskich spodziewają się, 
że rozwiązanie nastąpi jeszcze przed odjazdem 
Brianda do Stanów Zjednoczonych.
Zwołanie parlamentu Irlandzkiego.

Dublin. PAT. Biuro Reutera donosi: Gabinet 
obradował nad zaproszeniem rządu angielskie­
go na konferencyę. Oficyalnie donoszą, że 
Daii Eisman zwołano na dzień 14 września br,

Horsea. (E. E.) Nota Lloyd Geórge'a do Ir- 
landyi stawiająca jako jedyny warunek ugody, 
że Irłandya musi pozostać w związku państwo­
wym z Anglią, została przychylnie przyjęta 
przez irlandzką prasę nacjonalistyczną. Więk­
szość sinfeiuistów jest za przyjęciem zaprowa- 
szenia rządu angielskiego i za, podjęciem ro­
kowań. W  ramach ofiarowanego samorządu 
mieści się jeszcze dużo kwesiyi wymagających 
dyskusji. Śytuacya polityczna jest obecnie tego 
rodzaju, że prawdopodobnie irlandzcy kierują­
cy mężowie stanu będą musieli przyjąć propo- 
zycyę angielską.

Paryż. (E. E.) W kwestyi irlandzkiej dono­
szą z Dublina, że wobec ważności decyzj i, któ­
ra w najbliższym czasie ma zapaść w sporze 
angielsko-irlandzkim nosi s ię . irlandzka rada 
narodowa z myślą wydania proklamacja do 
narodu irlandzkiego. Kierujący politycy sin- 
feinistów myślą o pewnego rodzaju konsultacyi 
ludowej co do ostatecznej formy stosunku poli­

tycznego Irlandyi do Anglii. W  ten sposób 
chcą się oni uchylić od odpowiedzialności za
ost a leczne rozstrzygnięcie.

I it s o w m  H f ą s f c a
Angola, PAT. Ag. Huvasa donosi: Kom mu-

o turecki ogłasza, że wszystkie ataki greckie 
.mieczujące do obejścia skrzydeł armii tu rccr 
.kiej ua  froncie nad rzeką łśakaryą, zostały od* 
rzucone. Straty greckie wynoszą około 30 tjp» 
sięcy ludzj.

PO ZAMKNIĘCIU KROMKI.
Paryż. PAT. (H*avas). Prezydyum rady mini­

strów zaprzecza wiadomościom, jakoby Briaad 
zrzekł się wzięcia udziału n\ konferencyi w»* 
s/yugtońskięj 

Nauen. PAT. Według „Chicago Tribuna" do-* 
noszą z Pekinu, że rząd japoński gotów jest e- 
wakiiować południowe części Syberji pod waruSf 
kiein pewnych końcesyi ze strony Chin.

Nauen. PAT Had». Angielski parowiec pasa* 
żerski „Almaiic-ore" rozbił się w drodze powro­
tnej z Brazylii w odległości 100 mil od wybrzeża 
z 1200 pasażerami.

Dr. Grzegołz Grzybowski
gpesjofiUsta c&arób ‘kob iecych  i poło&aik 
1427 ordynuje od 9—12 i od 3—5 
w KrsitewSe, 3>tuge 4. Telefon 1278,

^'KaksvmiSian itose
p o « « r A « i ł  S ord|*u«ja o d  3 - 3  p e p s i,

K raków , ul. W iźm a L. 9. T elef. 3016 .

Z a r z ą d  b ó ż n i c y  „ K n p a “
zawiadamia swoich członków, że począwsąp 
od niedzieli dnia 11 bm do 20 hm. będzie urzę­
dowa! codziennie od od 23^—6 popołudniu ce­
lem przyjęcia należylości za miejsca.

Miejsca członków, którzy do dnia 20 bm. się 
.dc zgłoszą odnajinie zarząd innym reflektantom 

lłównocześnie zwracamy uwagę, że tj*m ra ­
ni dotyczy to i tjch  P. T członków, którzy 
iwsze należytość za miejsca płacili dopi«rd 

przy „Kaarzc", Zarząd bóżnicy „Kapa'4
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ZOPPOTY
WOLN*.MIASTO GDAŃSK.

OTWARTE przez CAŁY ROK

Baccarut. llefte
Cercie furiv&r Minimom 10 U. fa ii ia n i i .  600 I .

\ * * ig F

Koszta p o d ró iy  ze SwInemOnde do Zoppot
lnksnsowemi statkami Północno Niemieckiego Lloydu zostają 
zwrócone nowowstępującym ckłonkom sa przedstawieniem biletn.

“ ♦

tnfformacyl «C de podtóły (bez trudności paszportowych)
koleją, statkiem napowietrznym, jak również oltrtion^ di praw

gry ndzieła

KASYNO ZOPPOTY

Zdolnych czeladników
iapicerskfch i stolarskich

przyjmie MAGAZYN MEBLI

M. Pleszowski, Kraków , Szewska 4 . Tli. 1351.

Naczynia kamienne
ogniotrwałe sprzedaje burtowa* 1573 

Reprtz^utaeya na Malopolakę i Sląak Cieszyński 
Ceramiki Suobodniowskiej

A t i. LEW IŃSKI. K R A K Ó W
oi. Starowiślna 78.

Fabryka Kapeluszy
I .  GROSSA. K R A K Ó W ,

uas gira dom 27
zawiadam ia m agazyny mód, i i  w yrabia 

nowa kapelusza damskie.
SprserM wyłączni. hartowne. Ceny haglna—eyja*.

(amfo* htrmL w  Rudniku n/S.
rozpisuje nmłejszeni konkurs na poaadę

k a n t o r a
któryby równocześnie był »Szoobetcm- 

i ,  Moeiem*. — Oferty należy wódudć Go Gminy 
izrseł. w Rodnika na sąoe pana Wagnera.

Na i radykalniejszy ire C e k  dla cierpiących na

PRZEPUKLINĘ(dla Pn6w, Sad i dzl.el),
K» u-j. oLocLy a a l s t a r . s a  f r r z c p n k M u ę ,  n a * .;  vj ,  a p a r a e j a  
n i l  r . i k j  oi* p a n o r tr .  lc n y a y  i*j>*łai» po c u U ł u u  p n ed ita  
m m ia  «ię b*x r.ol*#«[ • ik a taau u *  k»Bi«i;>Di. » ~w«fo ptuitcntcw 
w y n a lu k n  ai*e* I p » f .  O r a  R a r k a l * n  (1 w* u ipltsia tv  
S rcz e p u *  i pi ‘m r l i  V B i.cU puid*} - r -n ń  d a n i  t h .«h*in«a. — F*t*nly w* wrapr*' msh. U4"
W. TILLEFMANN, Kraków ,

lo b o k  Hotelu , Wiktorjz‘ ,

► NADESZŁY M
POMNIKI (Nagrobki), PŁYTKI dla insta 
latorów elekir., UMYWALNIE, STOŁKI 

5. i Ł p. wyręby z sztucznego kamiehia, 
ot ŻABNA dla rolników, FIGURY,

GALANTERYB inanrnrowe i Ł p. 
PRZYJMUJE SiĘ HEPERACYE.

zrtoMi” I  iaklii tatfieBiinMflifolli itt.,Kiakiw, lHrulilii IB. |

je eeooeooooIm u sii
Nr. Ml do nabyciu we wezjSri* Meyaek. pum t na itaeyaeh kolajewydu liż

„Sfath Amenu" Mojżesza Ratha w je-
Wydanie
Mp. 200

zyku polski, 
w pólpłótnie .

.Almanach żydov> ■> F. Finkel-
ste iaa  , . . . . Mp. 50

— Wydanie na !t . r/t* Mp. 70
„M oriah*, Mięt. ii:.i, odzieży żyd.

Rocznik XltL . . . . 2 p. 100
,Mori?h“. Rok XIV., zeszyt 1 (z powodu 

px£»wrotu dotąd w Polecą nieznany
Ifp. 10

„Haecomer*. Rocznik L Cdeopr.) Mp. 200 
*Haezomer“. Rek U., zesryt 1 (dntr-ci 

w Polsce nieznany) .
„Żydow skie problem y go*

Uoyi“ Tenenbapma .
— w oprawie h\>.
U Szypper: .Żydzi polake-ŁLtewsoy » p ; . 

lestyna* . . . . . . .  Mp.  2i

Administracja „Hassomer‘
i2?e WIEDEŃ Ł

W lM in g e r s ir a n e  8 .

ZA KŁAD  DENTYSTYCZNY* 
ARTURA OOLDNARNA
Kraków , ulica Sławkowska 30

przyjmuje od 0— 12 przedp. i od 4—6 pop

¥ Y V Y T ‘
Liii?, wsizki. £:ć :

Ł t . , i v ' 
wełn^juc-iri^e-., 

■riutid,
. . firanki Itp.
Drelichy i przybory dla Tapicerów.

poleca po cenach fabrycznych 1513

U feD L U totottll oL £«r>sckiej fi.
Sprzedaż hartowna f ifotalUczna.

b u k n d ie a r
'N IE P O Z E M A K B Ł Km etr

( ie p re p o w ra n  l go R N W ise j
ANiSiELSliliy FABRYKI

(w M anchesterze)
STALE NA SKŁADZIE.

*>Y FABRYCZNE: 
>««ATLAS

W a r s z s s w B ,  i ^ f s l a ^ k f i  2 3 .

i.ślsei i' martenawaktalf gwarni' 
i.'uttiay ie p n e j i teó—e | e ż  a n b ^

B i@ IÓ W  m irtanowskl^
m» |ż wjsiiK* doatarcaa iieżydimiass

i C  Sed&a z egnm. odp vdla handlu murowi. 
_ _  hntsiesyiui„Gustll

Telefon Nr. S7 Bec
Knjrajo wagencwo wsaelkłe floto

ż e la z a  s t a r e c o im o t a h
" — ■■iniHnr ■ M w n ^ i l i i d t o W I W f l U



'WWWu oglHWEIE.^

łntfeaott m teszk flrl*  sa
y e . Z g ło s z e n ia  Pofct*-R«0lltfitfl 
ISaBkii" Ja  rozlew . 1879

a  W Y to lM  p r o '* i* r *  p rz y jm ie  
U I f je U llH  a d o l i i j s h  p o d rM u -  
acych (Agentów) do artykułów 
.c b rz e  p ro z p o ru ją c y a h  F a b r y k a  
h;j ru. „ C s b a lm H iśwo&a ow i uc­
i s k ó w .  18&4

e| C|i pry na fortepianie edaie-
, _   Z g ło s z e n ia  m ię d z y

ori* 3—5, Msewska 4, IL p. na 
r a t / o .  S5£2

R u ty n o w a n e g o
ć k s p e d y e n t a
„ di,.;.:7fi praktyką poszu­
kuje wielkie biuro spedy­
cyjne. Zgłoszenia pisemne 
pod „hkspedyent* do biura 
ogł. Stattera, Grodzka 18.

1572

r - a ś s u u u ń e j Y
iiiiiil s i m

polsko-Atem. z praktyką. 
Glorty t  odpisami Świa­
dectw caltey w nle ić  do 

Powsiechnogo Benka 
Obrotowego w Krakowie, 
Rynek gL 8. 1547

Naprawę sftyb
wraz z listwam i kitowomi 
dla zabezpiecseala tjrekJo 
edw ypadn ięe łae  h i l s a Ł :

He pnea 
im  v?ńcai5j'ł 

rłSftóattnto-fitliWmi 
„BllUPi**

• UM t*fcU m M LS. (oi«ok i^lky.

Ważne dla Pań!
1«  tąjrta&uftia ik  ł.r M b d  d b M ita k ,. i <Aei4-

■ n « s

DO LOKALU
ncego ale prry naj

  .  sika
« w-i »ei>/n» kapitałom o',- 
znanege a bniAfą obuwia. 
Windoraofió- ni. łluisetao 
L. 13 (ikuiP; frontowy). ian

Panna
t  M e tta n S a M o  dom u  r  m a U -a  

kwtt lab ca wfStd i» nłod-

Przy turzo kolej.
na stacyi większego miasta, 

posiadani j u s  na 
i S k t A K  W Ę 8 J L I

1 dla zyehlago unicko 
intanft intarasu poszu­
kuję spóinika z kapitałem. 
Pe.Waini lefloktaMl Zgło­
szą się pod .węgiel* do 
Adm. K o*. Da. 1889

C<&: ME,
ZWIĄZEK SZYNKARZY

3ka t  ogr. por. w ikkwidaoy t

W PRZEKY&ŁU » »
podaje do publicznej wiadomości, i i  sprzedaje swój in­

wentarz, składający się:
68 — łD.OliiS flaszek próżnych z piwa, 1 kasa ogniotrwała Nr. 5,
1 maszyna do pisania, 1 maszyna do kopiowania listów, 
3 biurka kancelaryjne, odpowiednie maszyny i aparaty 
do ściągania piwa fłaszkowego zapomocą prądu elektr., 
JO skrzyń kapsli staniolowych do naszek piwnych, 
uprząż i chomonty dla koni,
3 karyerki do rozwożenia piwa daszkowego,
2 wozy ciężarowe etc.

Powyższe przedmioty mogą być tylko łącznie pozbyle. 
Oglądać je można od 26 do 30 września b. r. włącznie 

od godz. 9—12 praedpoł. 
w PrseiBySłu, ul. Dworskiego L. 24 ^iskaltarj.

DOM TOWAROWY
Benno Brettner
K r a k ó w ;  R y n e k  g ł ó w n y  I. 13.

poleca
najnowsza jedwabie, modele k o n fek c ;' 
dam skiej, sw eatery w wielkim wyborne 
feiblinę, jakoteż wszelkie neweśei, 
i-i w zakres t «  wchodząca. m 

Hurtowny ISelelijcrny  S ils l  eprzedaSy f r m . 
cneklch praynwrów m odnlarakloh. Sil

Do Zakopanego
potrzebna panna lub starsza osoba, um iejąca sy ć  
i gotować. Bliższych infortuaoyl udsiola się JassA S,
1575 1!. p. front drzwi na praw o.

L. 9964/1921 
L b.

Obwiesmenie.
Podaje się do pnblieanej wiadomo&i, te eolem oddania i 

b.owtwe dostawy owsa, ulana, kottleajfny, słomy równej i mierzwy 
pociągów miejskich w czasie od 1 października 1921 do 80 wr;e*.iiia 192" 
odbędzie się w Wydziale I. b. Magistratu (Ili. p , oficyny, diswl Nr. 85) 
w dniu 90 WTiećnia 1921, tj. wo wtorek o godz. 12 w południe publiczno 
lleytaeya z» pomocą opieczętowaayok i oeiomjplowsnyok ofert.

Of«riy należy składać w Wydalała L b. Magistratu, IlLpiętro, oficyny 
dr.tw*. Nr. 85 w powyższym terminie de godz. 12 w pół. w dniu lloytacyi.

Dostawa oLojnłować będzie w prayblitenta; 
llhOO centnarów metr. siana 1400 centnarów motr. słomy <lłog!o§
ŁÓC0 .  .  owsa 1400 .  .  .

Gmina raić & Krakowa Mstrsaąs sobio prawo roadstału dostawy na 
pessesagólne artykuły.

Warunki licytacyjne pr&ejroeć można w Wydałals Ib. Magistratu w go­
dzinach .-iłowych,

Wadyum wjfeod 0 0 9 0 0  Mk. 1M6

Magistrat stoł. król miasta Krakowa
Asta 1 wnekok 1021 r.

W iedza t e  p o tę g a l
W a in ®  d l a  i n ^ l i p i i i ł n e !  m ł o d z i e ż y  

c H ó d o l i s ^ n a i  I h a n d l o w e j  
j a k o t e i  m ł o d y c h  kupców.

Nauczyciol szkoły powszeohnsj i hśn'-'■ v, • 
z uniw.rsyteckUm wykształceniem orząc!..' • 
nauki % ograniczoną iloioią ncunidw z na 
cym programem:

1) Język polaki, literatura, stylistyka i ku.. 
denoya handlowa. ^

2) Język nieir-locki, litoraSR, stylistyka i 
it -pondecya handlowa.

3) Zarys historyi filozoRi (psychologia i logika
4) Mitefflhtykt w zastosowaniu praktyczne
5) Nauka o> handlu
6) Ekonomia społeczna w zarysie.
7) Geografia handlowa.
Dla piszących aa maasyaie ćwiczenia umoF  

wioao. — Zgłoszenia przyjmuje tlę codzienna v 
dry fitodz. 7—8 wieo?,. pny uL leb estyaM J  
I. rr. wprost schodów

Na p r e w t o !  m u lta  lls te w M . 
Dto v a n le a  k u rs enarzny. u (

m m n
LOKALE

u* sftHfidy faewUowt i pne- *!e budować
, :K\y hL Xlelenej 16.
iimsusaei ctonmtfą

m i
Młektawri oUnaudą <>1 iadĆMŻd a ito u R u u  
wek* k

II
k u p is z 15dS

illś lll EUliiTGKłł
w Iiil iźdfiiuu-Hswsa i ćliUretediitziia

in*. E. LUFT
Warmawa, u!. Kopernika 7. ;‘ęl. UWi

Adrcw ielcj? .Rheoetat*.

Kae@iućtze dam skie
według najnowszych modeli oras wsttUdo 
przybory medniarskie poleca hurtownie 

‘i częściowo po najaiżazyeh eonach e«r,
l  MBS& Sath. Sstmjai 33 (ris kaanfi.

Wróciłam z Wiednia i polecam na seeon
obecny wielki wybór

KAPELUSZY DAMSKICH
*vss.£ a a j a o w t is  u e d t l a .

Pr^yjoiuj ; również obstalunki z własnego m ateryału. 
D k  geici z prew incyl uskutecznia się w elągu dnia.

Ceny niskie 15K
M a «nz}n  mód OIZ^ŁI S U M R

K ra k ó w , G rod zk a  71 .

PlifwizM Hitsl v twmM (esik inru fcilti!

HOTEL CITY
ZUPEŁNIE ODNOWIONY.

Wsselk. rodzaju esencjo likieru 
w gatunku przedwojennym 

znów do dostarczenia.
Na skntaik polako-gdańaktago porufcisaiifetCoi mogą 
być nasse aaanaya wprowadsona do Pokki bez 
em. oobne wprewadcea; pniditawę^ju we 

wsaystkkh miejaeewedetaeh puaiddwani.

Cagen Kńppeadorf s Nachfl.
im >akavka m żn tm
Danzlg (Gdaósk), lo p fe n i. 87.

a

Sit &> -Iw ktrjcuw , 
ornsw auk centralne, 

te lsfon  miastowy i łonowy, 
winda eleklrycsna, 
wodcidąj?, r.iiJ©niri.

Na. TELEFONU m .
O  '1514

Nakładem Cni. %  WzdewnleMi. And. m uau Bk. 1»l SAwarrBer.

Garnitury Klubowe
salon;.. i ouapki do rozkładania, otom any, 
stoliki, postusaenly, wózki dziecięce, koce, 
kołdry , i n aterace włósiemm w  wielkim w yborze 

p d e c a : Mngazyn m rbli 1S71
H. PLiSZOWSKI, KRAKÓW

jjanm eke 4 . • - T al. 138T.
' -1 Ors^aSafOj-^ T


